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PRAWDA
PISMO POŚWIĘCONE SPRAWOM RELIGIJNYM 
NARODOWYM, POLITYCZNYM, GOSPODAR­
SKIM I ROZRYWCE. - WYCEOiSZl CO SOBOTĘ

NIECH BĘDZIE POCHWALONY JEZUS CHRYSTUS!

DO I RONII
'O le; w a do narodu, podpisana przez Naczel- 

rtfka V  , iswfiskiegto w imieniu Rady Obrotny Państwa 
rozeszła się po całej Polsce jakby bicie na trw ogę 
w  dzwon alarmowy.

Ojczyzna w ^otrzepie! —  wola Naczelnik 
.W rogowie otaczający nas ze wszą. 1 skupdi w szyst­
kie siły, by zniszczyć w ywalczoną krw ią 1 trudem 
'żołnierza polskiego, niepodległość nas^ą . Najezdoy 
chcą stiątować nasze nłwy, spalić wsie i miasta 1 
na tem cmentarzysku poM iem  rozpocząć swoje 
straszne panowanie...

Żąda zatem Naczelnik, abyśmy stanęli do opo­
ru jak jednolity niewzruszony mur. W tedy rozbije 
się o pierś całego narodu nawała bbfezewizmu. 
•Jedność, zgoda i wytętźlom. praca powinny skupić 
wszystkich. Żołnierz spełni swą powinność. d'k 
pou hmiśmy mu doda* siły, a siłą tą będzie prze­
konanie, że stoi za nim cały naród.

Kto w ięc zdolny do noszenia broni niech Idzie 
dla o^bra narodu, dla dobra wszystkich obywateli 
Jego złożyć swą krew i życie. A  ci, którym wiek 
lub brak s iły  nie dozwala zetrzeć się zbrejno z w tO - 
jgiem niech dadzą swą pracę, nfcch zastąpią w  trzę- 
Jdach . instytucyach tych oc w  francie będą przy­
datni. Na wołanie Polski nie powinno zabraknąć 
Żadnego z jej synów.

Uroczystem wezwaniem : do broni! kończy 
się -a odezwa naczelnika- A  ledwie słowa Jego do­
szły do narodu, zabrali głos nasi najprzewłelebniej- 
Si księża biskupi w wydanym  przez siebie Iście 
pasterskim.

W róg, który nam grozi piszą księża bisku­
pi - -  łączy okrucieństwo i żądzę zniszczenia z  nie- 
toawiśdą wszelkiej kultury, szczególniej zaś chrze­
ścijańskiej i Kościoła, Siady jego pochodu znaczą 
tnordy i rzezie, palące się wsie ! miasta. Ściga W 
tw e j ślepej nienawiść! oświatę, *rHgię, morduje 
Kapłanów, bezcześci Świątynie. A  szczególniejszą

niei aw iścią  zapałał on do Polski, bo jedna 
Polska stanęła murem, aby wstęp k," siebie i ib „ro­

py zagrodzić.
W  takiej chwili -  wola 1v skupi ciało.’ -w 

ojczyźnie, co z wOK Bożej dać rej należy, uodr.yi.r, 
się staniecie najsroższego daru wolności przez 
atzfc poświęcenie się dla Poteki. P o ś w ię c i  -'a 
nie] wszelkie partyjne za wiście, wszelką ż-Jbe a- 
nowiania jednych nad drugimi, wszelkie j; f r: nŁa. 
wszelkie jadowite kwasy... Pomnijcie, że czeg-t °  
niediacle dać z waszych powinności cJCźyźnK-. 
odbieracie sebig samym i przyszłym  gWotamom. 
W  czem ją pokrzyw dzicie przez sam ekłistwo > 
tem ukrzywdzicie i siebie samych. Pawafcte w y .  
jej wasze mienie, dawajcie jej ofiarę z wtasu* c 
żyda . Stawajcie ochotnie do poboru, odpyck o - 
płatnych kusi,.‘.eE, którzyby chcieli sił naszych 
umniejszyć i w rogow i naszemu przez te zw yo c ^ j 
stwo ułatwić Dawajcie i zastępy Ł io tn ic z e  -i 
w  armii ochotniczej obok istniejącego już w o, i:.; 
jest nasza nadzieja i przyszłość, gdyż siauowić bo­
dzie niezbędne rezerw y  i ożyw i nowym duchem 
'Walczących żołnierzy

Nie przehrzm nty s’ow,a Naczelnego w.nłza i 
księży błMrupów. W szystkie Instytucye, wszystkie 
stronnictwa wydały w tym samym duchu odezwy. 
N ie w y łączy ły  się od tego i kluby ludowe posłów 
sejmowych „Rozbicie naszego państwa — jn . • i 
odezwa P  S. L  — b fłob y  przedewszysłkiom ; 
szczu ciem  <Rs chłopów, bo chłopi s J ! ! b y  z k -  
mlę. dbbytelc ! swobodę pracy — poszłyby w ruinę 
przem ysł i rzemiosło, a krocie tysięcy robotników 
znalazłoby się na bruku bez pracy, ohleba i duchu 
nad głową. Orożne nłebezpieczehjiwo fda«.e> 
Polskę może odeprzeć tylko silne w ojsko... Dlatego 
też gdy o  wafezą pomoc woła o jczyzm , spełnijcie 
Łn-ój obowiązek czy to idąc do służby wojskowej, 
o zy  kupując potyczkę państwową. Jakąkolw iek



r. - b-.ie ofiarę uczy dcie to dla î oAsAoł, dlla siebie 
i sv\ (ach potomków —  broniąc Polslkii, bronicie sie­
bie, bronicie mienia i życia swojej rodziny... Niech 
cienie bohaterów z piod Racław ic będą dla.was ż y ­
w ym  przykładem jak. O jczyzny bronić należy.

W  podobny sposób przem awia do ludu i erugi 
klub ludowy „W yzw o len ie11. A  prócz tego dodaje: 
„Musi się dziś Poistka zdobyć na na jw yższy w y ­
siłek .. P ie c z  z wrogiem  na granicy, precz z w ro ­
giem wewnątrz kraju. W rogiem  zaś jest żołnierz, 
k tóryby z pola b itv .u c ie k a ł, w ro g im  kto się od 
służby dla ojczyzny uchyla, wrogiem  paskarz, któ­
ry biaci swoich w ygładza W iedliśmy ostry spór 
w i ó. w ct kto ma nią rządzić, dziś jednak tylko 
m ów m iy: Niech nią rządzi ten, kto zapewni Polsce 
zw ycięstw o11.

Z radością też widzimy, ze zrozumiano w ca­
łej Polsce potrzebę jedności. Na wezwanie jenerała 
Habera do zapisywania się na ochotników, stanęło 
już 200 tysięcy m łod zież:. Zapisała się cała mło­
dzież uniwersytecka »rakowska, warszawska, 
lw owska i poznańska foczy w iście oprócz żydów , 
choć i tu garstka ich poczuła się do spełnienia obo­
wiązku wobec kraju, którego ćnieb spożywa). Z 
w yższych  klas g im nazjów  prawie wszyscy u- 
czm owie stanęli do .«?• :(-gu. Zarządy zw iązków  
robotniczych, rzemieślm. - eh chrześcijańskich we­
zw a ły  wszystkeh c z n w f w do broni. Urzędnicy 
z mimsteryów, z Instytucji rządowych ; pryw at­
nych prosili o urlop, aby wstąpić do wojska. Z ie­
mianie w twoich zrzeszeniach uchwalili materyial- 
ną pomne ochotnikom i postanowili zabezpieczyć 
łeb rodziny — w niektórych powiatach królestwa 
odstąpili na ten cel dziesiątą część posiadanej zie­
mi. a niektó-fey nie posiadający na kupienie pożycz­
ki •odpowiedniej gotówki, zgłosili się do rządu aby 
odpowiednią kwotę na ich własności ziemskiej za- 
hipcuokowa?. Urzędnicy będący w  starszym wieku 
oświadczy ii, że dla zastąp enia młodszych kolegów  
Tik; ,*y:.-!i do wojska gotowi są o 2 godziny dłużej

• • :k\r-ya£. K lerycy z seminaryów ducho-
• U‘ : ą w olni o-'.i wojskowość', zrzekli się 

te:: . - -  wszyscy młodzi -księża zapisują się 
na kapelanów- wojskowych. Sokoli poznańscy, a 
za ich przykładem i inni, zaprzestań ćwiczeń gim­
nastyczny eh i zaxze.ll ćwiczeina połowę, w zyw ając 
c  -v!ków d'- zn-przestania wszelkich zabaw i roz- 
r j ■ eik. 'li się do wojska i młodzi aktorzy, a 
wa^szaw-s-kie aktebki z łoży ły  złote zegarki, brosz­
ki, kolczyki, bransolety na skarb polski. Szew cy 
w ars»aw scv tworzą swym  kosztem pułk imienia 
Kil niskiego. Kolejarze uchwalili , .pracować oez 
wytchaieąMą".

W  chwil:, kiedy' to piszemy, nadchodzą, tde- 
grajpczne Wiadomości, że r,a Śląsku Górnym ode­
zw a Naczełnilta Państwa w yw arta  nad zw y  czaimy 
wrażenie, że liczne zastany mieszczan Śląskich i 
Indu spier-z-'- -Ąe nbar.? koncentracyjnego. Jednocze- 

a nadszedł telegram, że w zagroż<vnem Wibiit? 
13 ty»k»esr mieszkańców stanęło pod bronią, że do 
ochotników zapisują się nawet kobiety i dzieci. W  
Pnjszktjpyie pod W arszaw ą z  1500 Polaków  przy* 
byłych przed 1% rófkiem ż Am eryki i należących

do związku mechaników polskich, równe 100C 
wstąpiło do szeregów. - : Związek nietylko wras- <
nym kosztem ich uzbraja i munduruje, ale odstąpił 
jeszscze na usługi rządu 30 samochodów (autemo* 5 
bilów). W  Wielkopoisce p. MieJżyński uform.ov, ał 
pułk jaady. L w ów  liczy już armii ochotniczej 24 1
tysiące, a kto pamięta bohaterką obronę miesz- 1
ikańców tego grodu przed ukraińskimi hajdamaka- !
mi, ten wie, że chyba po ich trupach dostałby sit 
w róg dio miasta. Ze Śląska Cieszyńskiego przy by. ło 5
wczoraj do Krakowa 200 byłych żołnierzy. W  N o  ^  i
w ym  Targu 75 wójtów  podhalańskich uchwaliło' 
jednogłośnie wystawienie pułku i zbieranie wśród 
gmin pożyczki państwowej. Takież same w lado , 
mości nadchodzą z Tarnowa, Jasła, Sosnowca, 12a-* 
durnia, Lublina, Rzeszowa. Z Kutnowskiego w • 6- 
lestwie już w  cztery dni po odezwie Naczei. i a, 1
przybyło  do W arszaw y 170 włościan zupełnie lh 1
zbrojonych. Jenerał Haller ogłosił, że formuje u "
włościan pułki Krakusów i Kosynierów...

Nie sposób w yliczyć wszystkich pocieszającycn 
wiadomości, bo musielibyśmy jeszcze całą stronę 
zapisać. W ięc tylko to jeszcze dodamy, że „pożycz­
ka odrodzenia11 znajduje ogromną liczbę nabywców <
(w  Wielkopoisce zabrano- już przeszło miliard, ty* \
leż w  Królestwie-, że bańki na cele armii ochotni* 
ozej ofiarowały się złożyć 50 milionów, że w wielu :
instytucyach urzędnicy, a w  wielu fabrykach ro* i
botnicj' Składają 10 procent przypadającego im . .i 
wymgrodSeuia na rzecz obrony kraju. A  więc ser­
ce rośnie, a nadzieja odparcia wroga stałaby się i
pewnością, gdyby ten zapał nie ustał, gdyby ci i
wszyscy, co ćo tej chwili nie spełnili swego "oo- 
wiązku narodowego, stanęli dc nr eh: na wezwanie 
Naczelnego wodza.

Dodajemy jeszcze, bośmy o tem wspomnieć 
zapomnieli, że we wszystkich miastach polskich 
potw orzyły się komitety uo zbierania broni i amu- ' 
TJicyi. A  tej broni jest u nas w  przechowaniu bardzo 
‘dużo; w każdym prawie domu. w  każdej chałupie 
są karabiny-, bagnety, szable, rew olwery, factow-r !
nice, topory wojskowe, pasy skórzane, plecaki, ło* 
patki, naboje, łuski szrapnelowe, proch, rakietnice, 
manierki, kociołki.. W szystko to oddać wojsku jest 
obowiązkiem

A jednocześnie tępić należy szkodników, stra- (
ćh aj łów i złych przez bolszew ików przekupionyroh’ ,
ludzi, którzy szerzą trwogę i fa łszyw e wiiładamoś- !
ci. W róg  jeszcze nie nadszedł, ale choćby był na! I  \ 
piętach, nie wolno odbierać energii i męstwa. W  na. ,
rodzie musi być rozwaga i spokój, które zniweczą.; j 
zamiary wroga. . "> (

W olny w  wolnej Polsce obywatelu! Już rołó \
przeszło oddychasz swobodnie ma swój ziem ie* 
ukochanej w  dostatku i swobodzie. Gzy pozwolisz, <
aby te niwy pszeniczne, te odbudowane lub odbu- !
dew yw ane z trudem zagrody twoje, z ziemią zrów ­
nane zostały i by na polach twoich dziki rfekzdea : 
swói taniec śmierci rozpoczął? I

Żołnierz polski piersią swoją, zasłania cię od !
barbarzyńskiego wroga, broni krWi.ą w.tąsjną rfeml k 
naszych ojców,, I 1



Nie damy tego, cośmy tylu wysiłkami, tylu 
ofiarami zdobyli.

N'ie damy deptać naszych urodzajnych niw, na
szych plonów.

_ Chw yć za broń ludu polski, zasil szeregi armii, 
P «ży cz  państwu pieniędzy, daj mu swą pracę —  me 
dozwól, aby ci na własnej ziemi w róg  odwieczny
grób wykopał!

A  wszyscy, prócz tego, stańmy do modlitwy, 
ab } im,osierdzie i pomoc uprosić u Fana nad Pany. 
A  sprawdzą się w tedy słowa pieśni św iętej:

Kto się w opiekę poda Panu swemu,
A  całem sercem szczerze ula Jemu,
Śmiele rzec m oże: mam obrońcę Boga 
Nie przyjdzie na mnie żadna straszna trwoga. 
Gdy Bóg będzie z nami — niedoczekanie w ro ­

gom naszym, aby nas wolnych zakuł podły na­
jeźdźca* w  Kajdany niewoli. •
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Polscy Książęta Kościoła, widząc, w jakiej po­
trzebie O jczyzna się znajduje wydali do narodu list 
pasterski, w którym między innemi czytam y:

t!< w róg zebrał wszystkie swe siły, ażeby 
zagrozić nasze granice, zetrzeć naszą bohaterską 
armię odebrać Polsce na nowo przeceńmy skarb 
k : ’ . F -  • -

W róg to jesl tern groźniejszy, bo łączy okru- 
cie; i żądzę niszczenia z nienawiścią wszela­
kiej - ‘tmy, 'zczególn ie zaś chrześcijaństwa 1
Koś ckt le ­

nta jego stopami powijają się mordy ' rzesrje. 
ślady i ego znaczą palące się wsie, wioski i mia­
sta. lecz nadćwszystko ściga on w swej ślepej, za­
pamiętałe; zawiści wszelkie zdrowe zw iązki społe­
czne. każdy zaczyn prawdziwej ośw iaty —  każdy 
ustrój zdrowy, religię wszelką i kościół.

Mprdcwamie kapłanów, be~czeszczenie świą­
tyń ś\vV rew  ' A" egncii. które przechodzi
bolszewizm.

Praw  dziw le duch antychrysta jest jego na­
tchnieniem, pobudką dla jego podbojów i jego zdo­
byczy.

kecz szczególniejszą nienawiścią zapałał on 
do :"oł?ki Bo gdy niektóre mocarstwa zeszły ze 
swe! pierwotnej drogi, by dla kupieckiego interesu 
zaw ierać z tym wrogiem umowy, własnych nie­
pomne doświadczeń ? własnego niebezpieczeństwa, 
to Polska jedna oparła się pokuśnym wołaniom te- 
Eo wroga i tak by 'nurem stanęła, by mu wstęp do 
siebie i zachodu Europy zagrodzić. Dlatego to w róg 
ów  poprzysiągł je? zr-zw /m ie i zemstę.

W  takiej to. cieżkiej chwili uważamy za swój 
obowiązek, ażeby ozw ać się do W as, słowem na- 
szem W as zagrzać i na duchu podnieść.

 ̂Nie dajmyż, Najmilsi, dostępu do serc naszych 
zać::d  małoduszności. Pomnijmy, !ż Bóg, który 
tłam en Jem dał Ojczyznę, jest ? dz iś obroną naszą 
i tarcza naszą.

_ Dopuszcza on na O jceyznę tę cięi/ką, wielką 
r*óby, by dośw iadczyć nas, a przez na wiedzenie

ulepszyć. Bo w  niejednem sprzeniewierzyliśmy si| 
łaskom Jego, w ielkim  nawiedzeniom 1 zmiłowaniu
jego. 1 bodaj czyśmy w pełni zdołali ocenić i god­
nie Bogu podziękować za to szczególne dobro­
dziejstwo Boże, jakiem jest wolność O jczyzny i 
niezależność Polski. Zamiast Polskę budować, 
myśmy to klaso w emi zawiściami raczej ją rozdzie­
rali i ducha jej kurczyli.

W ięc  dośw iadczył nas Pan; doświadczył, upo­
karzając naszą dumę, wstrząsając naszem samo- 
lubnem sobkostwem, trzeźw iąc nas przez gv ;zę  
położenia. W  takiej to chwili z głębi naszych serc 
w ołam y do W as i odzyw am y się do sumień W a­
szych :

Dajcież O jczyźnie, co z woli Bożej jt-j dać przy­
należy. Nie słowem samem, ale czynem stw ier­
dzajcie, iż ją miłujecie.

Godnymi się stańcie najdroższego daru wol­
ności przez W asze poświęcenie się dla Polski. Po ­
święcajcie dla niej wszelkie partyjm  zawiści, wszel­
ką żądzę panowania jednych nad drugimi, wszeikie 
jątrzenia, wszelkie jadowite kwasy, wżerające się 
w jej duszę i jej organizm.

W e wspólnej jej miłości i v, e wspólnej potrze­
bie zjednoczcie się.

W zyw am y Was, byście toż dali zastępy ochot­
nicze dla ratowania narodu i Polski.

A  z ofiarą całopalną połączcie się w szyscy 
dzisiaj w  modlitwie wspólnej, gorącej do Pana Za-> 
stępów. Potrzeba nam dtóś szturm modłów przy­
puścić do Serca Bożego za naszą Ojczyznę. Jak są 
stany w yjątkow e w  porządku przyrodzonym, tak 
są też stany w yjątkow e w  porządku nadprzyrodzo­
nym. w  których, przez w ielki akt i czyn m«d!itv,y, 
zażegnyw a się niebezpieczeństwo, i mocą Bożą ra­
tuje się naród nad przepaścią

w odzem  armii j s l u i t f e j .
Generał Haller, umiłowany przez naród rycerz 

Maryi, patronki narodu polskiego, został zamiano­
wany przez ftadę Obrony Państwa dowódcą armii 
ochotniczej.

Generał w ziął się raźno do pracy. Na pierwsze 
jego wezwanie ruszyła się cala Polska, młodzi i 
starzy, mężczyźni i kobiety od warsztatów' i pługa, 
od urzędów i szkół, od domowego ogniska, a nawet 
ksVż‘a pójdą w  szeregi obrońców nieść pomoc o- 
tiTc.be *  gdy potrzeba ? od walki się nie usuną bo 
to w  obronie w iary katolickiej, O jczyzny i K oścVh .

W  pierwszym rozkazie ogjns:ł gen. H a% r:
„Powstaliście dla obrOny ziem polskich, dla o- 

brony życia i mienia obywateli i obrony weki ości 
i najświętszych Ideałów Polski przed barbarzyń­
stwem 1 nieubłaganą zemstą nad nasza ojczyzną, 
a zatem, jak powstańcy 63 roku, którzy z nami 
stali w  szeregach, nosić będziecie kokardy pow­
stańców Każdy wstępujący w  szeregi armii ocho- 
!"'w;-ęj otrzyma biało-czerwoną kokardę ze stem­
plem generalnego okręgowego Inspektoratu a.nrńf 
oćhOtofczej. Kokardy w?nny być noszone na f ra - 
żerce nbd orłem, oraa na klapie lewfcj górnej k?*f-



Jzem. Organizacye B a łe g ' i Czerw . Krzyża podjęły 
tię dostarczać furażerek i kokard.

Hasło ochotników: „W  bój!“  Odzew nasz:
,N ł zw yc ięstw o !" — tak się pozdrawiać będzie­
cie. Bóg z W am i!

Ust?:wy, nc w alcae na ostatniem  
p o je d z e n ia  Sejmu.

Początek ostatniego posiedzenia Sejmu był bu­
rzliw y. Powodem było oświadczenie wicem. Po- 
szwińskiego z powodu zarzutów posła Brejskiego. 
P. Brejski omawiał na poprzedniem posiedzeniu 
Sejmu niemożliwe stosunki, panujące na Pomorzu 
z winy urzędników’, co odstręcza ludność od Po l­
ski. Wicem. Poszwiński usiłował ich bronić i to 
dało powód do w rzaw y i protestów.

Pos. Wachowiak omówił tę sprawę szerzej, 
piętnując obchodzenie się urzędników i oficerów 
żydów? z ludnością, wreszcie podniósł i to, że jesz­
cze dotąd Niemcy panują wszechwładnie w koś­
ciele i szkole. Tu zabrała też pierwszy raz głos 
poseł i  Pomorza p. W achow iakow i tak energicz­
nie, że już nikt po niej nie odw ażył się bronić sto­
sunków na Pomorzu. Sejm oświadczenia wicem i­
nistra nie przyjął.

Uchwalono szereg doniosłych ustaw ; tak: 
Sejm stwierdza, że uniftkacya b. dzielnicy pruskiej 
winna być jak naj prędze i przeprowadzona z rów ­
noczesną zamianą Ministerstwa na Delegaturę.

Dalej uchwalono pensyę dla weteranów 1863: 
samorząd uniwersytetów z prawem wolności nau­
czania i nauki i opiekę nad studentami; zakładanie 
indowych szkół rolniczych; podniesiono zasiłki dla 
inwalidów i wreszcie ustawę aprowizacyjną.

Z  kolei odesłano wnioski nagłe p. Tabaczyń- 
skiego u przebudować wręzła kolejowego w< Trzebini, 
p. Brandla o zabezpieczenie bytu rodzin osób peł­
niących służbę ochotniczą lub obowiązkową w oj­
skową. Zw iązku Lud. Nar. o uzupełnienie poboru
wojskowego.

W  chwili kiedy oddajemy gazetę do druku, to­
czą się ostatnie obrady Sejmu przed waikacyami, 
które potrwają dwa miesiące.

Z w leszeue b oni możliwe.
Ze Spaa d o n o s z ą :  Alianci zaproponowali rządo 

wi sow ietów , aby przegotow ał zawieszenie bronł 
z Polską na zasadzie cofnięcia się Polski do swo­
ich granic. P o  zawieszeniu broni, miałaby się od
być konfereneya pokojowa z udziałem państw po 
granicznych.

Rządy sow ’et€w chcą jnż pokoju,
-Duil Te!egraph ‘‘ donosi, że rząd angielski o trzy ­

ma? oropożycye z Moskwy, w  których rząd sowie

tów  ośwdadcza, iż gotów7 jest 'zgodzić się na za­
stanowienie o fen zyw y  przeciw  Polsce, jeżeli koa- 
licya uzna rządy sow ietów  i zgodzi sie r:a zw oła ­
nie konferencyi poko owej.

Co się dz alo w Spaa?
Niem cy nic dotrzym yw ali nigdy swoich zobo­

wiązań, tak się też stało po podpisaniu traktatu, 
czyli układu wersalskiego. Konlicya postanowiła 
2~ kwietnia w ezw ać Niemców na konferencję 
do belgijskiego miasteczka, Spaa, i która zaczęła 
sic 5 b. ni. Tam to, pod grozą okupacji zmuszono 
N :em ców do podpisania traktatu-

Niemcy niebawem będą rozbrojone stopniowo 
i tak: do 1 paźd?.. N iem cy zmiejsrą stan armii do 
150‘000, a 1 stycznia 1921 mają mieć tylko 100'000 
żołnierzy. Koalicya będzie kontrolowała swoje za- 
rządenia w  Niemczech i ma prawo wydawania za­
rządzeń karnych- N. p- co do węgla, to w  Berlinie 
urzędowrać będzie stała komisja koalicyjna dla ro­
zdziału i kontroli. Rozpatrywano nadto sprawę 
sądu nad przedstępcami wojennymi.

Tam  też L loyd  George dał przyrzeczenie pol­
skiej oelegacyi pod przewodnictwem prezyd mi­
nistrów Grabskiego, iż zaproponuje rządowi so- 

ietów  zawieszenie broni, a gdyby to nic odnio­
sło skutku, zapewnił pomoc Anglii.

Ko ̂  śeya a zieli Polsce pom ocy, a?e 
od  arslzo ciężkim warunkami.

V

Pr. Grabski w rócił wczoraj do W arszawy z 
konferencyi w- Spaa, na której Anglia zgodziła  
się na pomoc P o !sce, ale pod bardzo ciężkimi wa­
runkami. Krążą pogłoski, że uczyni to za odstą­
pienie monopolów: naftowego, w ęg low ego  i ek­
sportu drzewa. Warunki te p. Grabski przyjął-

f i o l c e  wicy ląda ją  Galicy; w schodu e j, 
poczem  kędą rokow ać.

Telegrafem  beż clrutu donoszą z M oskwy do 
Paryża : .Rosya jest gotowa rozpocząć rokowania 
z Polską / chwilą opróżnienia przez Polskę obsza­
rów spornych i Galicyi wschodniej, w  której na­
stępnie odbyły  się p lebiscyt w sprawie przyna­
leżności państwowej' •

Płożenie wojenne Polski ostatniej chwili.
Położenie wojenne Polski jest ciężkie, ale nie 

rozpaczliwie. Znakomity dzielny nasz żołnierz do­
kazuje cudów w-ąleczności. Nierzadko jeden polski 
pułk rozbija całą brygadę bolszewicką Szczupłość 
sił polskich wobec znacznej przewagi liczebnej sil 
bolszew ickiej zmusiło dowódzetw o do skrócenia 
frontu- Cofanie armii odbywa się w  największym  
porządku, przyczem  bolszew icy ponoszą ogromne 
straty.

Bolszew'cy wymordowali 46 Pola­
ków na Podola.

Na pociąg z uchodźcami z Płosk irow a napadły 
bandy bolszew ickie i w ym ordowali 46 Po laków , 
a m iędzy innymi także naczei. komisarza Minkie­
w icza  i szefa sztabu akademickiego Myszaowskie- 
go- C iała ogr&biU i przysypali cienką warstwę 
ziemL



Chrzest bojowy polskich skautów,
W  walkach z bandą bolszew ików , która dąży­

ła  na Płoskirów , otrzym ali chrzest bo jow y Po lscy 
Skauci z  P loskirow a i baw iący u nich w  gościnie 
Skauci warszawcy. Trzech  skautów padto.

Sprawy plebiscytow e.
C iesi zgodzili się na rozstrzygnięcie przynależno 

śc Śląska przez ambasadorów.
Rada najw- rozpatrywała w  Paryżu  sprawę 

Cieszyńską- Chce ona zaniechać plebiscytu, a roz­
strzygnięcie pow ięrzy  orzeczeniom  konferencyi 
ambasadorów. Rząd czesko-słowacki ośw iadczyli 
iż  przyjmuje ten sposób załatw ienia kw estyi i 
podda się orzeczeniu-

Porozum ienie Polski z Czechami jest już pra 
w ie przeprowadzone.

Niemcy sfałszow ali plebiscyt na 
Warmii i Mazurach.

Z dotychczasowych, znanych w yn ików  głoso 
wania widać- że nie było  praw ie wrcale w  niem 
udziału Polaków- I słusznie, bo nie można było 
głosow ać swobodnie w obec gw a łtów  pruskich, bi­
cia i katowania Polaków . Komisya plebiscytowa 
na Mazurach stwierdziła, że N iem cy plebiscyt sfal-, 
szowaii, a ułatwili sobie to tak, że nie dopuścili 
polskich kunisyi gminnych do kontroli- W obec te­
go Rząd Polski nie uznał tego plebiscytu i zgłosił 
protest do koinisyi międzysojuszniczej.

G w a J t y  p r u s k i e  8  O l s z t y n i e .

Na jfitacyach kolejowych m iędzy Olsztynem a 
Niborgiem  zorganizow ały się uzbrojone bandy nie­
mieckie, które napadają na wyrzucanych gwałtem  
z  pociągów Polaków- Z Ostrudzia donoszą, że w e 
w torek  bandy niemieckie ob egały dom konsulatu 
mazurskiego. W  tamtym tygodniu napadnięto na 
kiiku naszych urzędników i obito ich ciężko. K o­
n i.s-a  aliancka w  zeszłym  tygodniu zniszczyła 
kilkadziesiąt tys ięcy knrabiiuw^nieroieckich. Haka- 
tyścś z tego powodu r .\  bardzo rozgoryczeni i od­
grażają się zemstą Anglii

Daia Dzień Rzymsko-lcat.

18 Niedziela Szymona z Lipnicy %

19 rs • ,t on.eJz. W incentego z Pauli

20 torek Czesława, Emiliana

i S '-  f 1  Jfe=.“ .,.:riy, D -m 1

22 -- NLryi Magc- Icny

2 3 Pmtek Apolinarego, lco fiia  i

24 >' :*E itM f Krystyny t 
*

K i t j  m

*

iklicik 3 .• H 2*fą
I t a  ra cy .. jah/c ' j : ' ' Sn . k e C  -
Reistauraeya w  a eiu pochfcuiia :? i omne sumy Rząd r,ie 
Utożo obecnie nakładać wiukicu uurn, a robói przerywać 
w e  należy. Roboty te potrwają jeszcze z 10 lat, a koszt 
Ihuai pekryo społeczeństwa u  «Vindek. Fozaten pozostaną

jessose inne roboty na dziedzińcacii. Część pflacu przezna­
czoną będzie najprawdopodobniej na rezydencję dla Na- 
ozelnika Państwa, reszta na pokoje do posłuchań. Ponadto 
40 sal zabytkowych trzeba urządzić tak, abv i worzyly ro­
dzaj muzeum. Fom i P7.e-:ą one c!> ;:uyM i iieTiiiy i staroży­
tne meble 1 biou.

P o lacy  k a to lic y  w  G d a ń sk u  liąb.Oją h z e c k  feof- 
c io łó w  1 p o lsk ich  k ł ię ż y ,  Polacy gdańscy do tej nory 
nie mają swojego kościoła, cLcć Gdańsk posiada świą yuie, 
fundowane p n ez  królów polskieh. W  sprawie tej odbyt się 
w Gdańsku wiec, na który przybył także z W a  szawy Ks. 
Dr. Godlewski. U  liwalono rezolucyę, domagającą sio 3-oh 
kościołów i polskich ksi.ży. Anglicy zaraz po przybycia 
do Gdańska zajęli jeden k o t*  ól proies iancki.

Po isey  K osyn ierzy . W  Kongresówce zaciąg do for- 
macyi ochotniczy<-h idzie lit-rdzo dobrze. W edług y, ia io  
mości, nadehodzącycn z prowincyi, wrśród włościan rueh 
za wstępowaniem do armii ochotniczej wzrasta. Ch opl 
zgłaszają się wr niektórych okręgach bardzo licznie, przy 
nosząc z e  sobą «osy  lub 'nną broń.

N o w e  p o  Jkie p ien iąd ze . Ki aj owa polska Kasa po­
życza owa wydr-ła nowe banknoty papierowe la  50t0 Mkp.

S zk o d n ik  m ą ć m y . W  handlu pojawiły się w  wor­
kach mąki białe gąsienice z czerwoną główką t. zw. oma- 
onicówki, które ją  zanieczyszczają i zlepiają cieniutką pa- 
jęczynką. Szkodn i: ten pojaw;! się w ogromnych ilośoiaoh, 
a tę- ienie go jest bardzo trudne. Uniknąć można tego 
szkodnika prze?, częste przewietrzanie składów i przerzu­
canie worków z mąką.

J a ja  i ja rzyn y  za m ia st  g r a n a tó w  ręcznych . Z  Ber­
lina donoszą, że w Poczdamie podczas ostatniego targa  
tygodniowego, przyszło do regularnej bitwy pomiędzy 
sprzedającemi chłopami, a ku rującą publicznością miejską. 
Przy tej sposobności publiczność poczdamska obrzuuu  
chłopów przynieAonemi przez nich jajami, owocami i ja­
rzynami, albo rozrzucała je po ulicy. Zwycięstwo było po 
stronie mieszkańców miasta, ale skuten jego był fatalny, 
gdyż chłopi wstrzymali się już zupełnie o 1 dostawiania 
żywności na ti-rg.

V I C O S U L B C H ”
S o c ie fa  Trle&Mna ci! h iaY isa£fóne 
■Kraków , u l  R a d z ik  !ł ło w s k a  L. 23 .

Bezpośrednia komunikacya

MASOWCAMI
pospiesznymi i pocztowymi % Tryostu 
do Ameryki północnej I południowe],

Do Nowego 3&rku:

p. „A rg e n tin a "  . . . 17. lipca
p* „B e lw ed e re " . . .  14 sierpnia
p. „P re z . W ilson “ . . 21 sierpnia
p. „C o lu m b ia " . . .  28 sierpnia

Do Kio de laneiro, Santo , Bu« os Aires:

p, „F ran cesca " . . . iipca.

Cena l i i  klasy z Krakowa do Nowego Jorku w r u  
z pogłów nem amerykańskiem i utrzymaniem w i  ry eścle 
aż do odji.zdu okrętu 10 000 do 12.000 maren poiskich an
osobę wyże; lat 1 '-oitt.

Z  Krokowa do A t ,e ry  ki pełudniowej około 11.OS1 ma­
rek i- ; a v i;. — G ny I i II- klasy na żądanie- - -  Miejsca

•i.ety i-.fa&\vjąć teogiaficzn.-.e.

Adres dla telegramów: „£ © su li«u “ tira fcow

14 t:



Nowo otworzony hurtów ny skład
pod firma

M, Król I S .  Rodakowski
w Krakowie, uBca 2cyiefiońska L. 9.

mav: s£samem!8ti.if4£xm»mmE?mmi 
Ess - esssaaBerawsBKaHeigBH su

l i
i-M Pamiętniki

Mowom linka BoimelBsa
2 ut wyszły x druku następu* 

]ąte kstężki:
Kościuszko i Racławice .
Łyki i K etany . . .
600-tna rocznica Grunwalda

o p r a w n e ..................
Jak zdobyć piękność i zdro­

wie ...........................
Jaskółka. — Powieść . .
Paltocik. Kar!on (dla dzieci)
Tętent Powieść współcz.
WiatronogL Powieść. . ,
Dia mej. Powieść , . .
Na Podolu. Powieść. . ,
Na Podolu. Powieść 
W  kraj;; palm ; siońca.

p o w ie ś ć .................
Nasi za granicą. Hum ory­

styczny opis podróży „ 88 „

Do r s  tycia w Adrrlnistracyl „PPAWDY 
w Krakowie, Sto arska 6,

z przesyłką 7 Mp 
12 „

• e4 „

14 .
50 n 
13 „

.  82 „
«  9 „

82 ..

ł t  ”»  n

11 „

H o ^ o ś ć i

Er a r aa. "a g E "a * ja ^ a K s s
s ffiii,"  iaiSRHBf hhM  r^aa i H r a s s

S z t u k a  k o ś c i e l n e
Larć&t, plac Kalicki L, 7

polecŁ v. wiałkim wyborze: kapy, ornaty, stuły, su­
kienki haftowane. F igury z drzewa i masy, chorą, 
gwie, baldachimy. Świece sztuczne, woskowe, ste 
arynowe i kwiat". Dewocyonalia. Głćwrr, sklno 
książeczek do nanoapństwa dla dzieo „P- w o i - .
Pan. Podr-j nd<v-a: N.

b umarystyczne ksiąu  
czka, napisana w życic 
waslej polszczył, rrzes 

fai.tks Rugajskieg-
tana z przesyłką i  Pik. 
W ysyia bs poprzednie*: 
uadesłamiem pieniędr;

^rninjstracya „PRAWDi*
Kraków, 

ulica Stolarska 6.

zdolny poszukuje 
posady. Zgłoszenia 
do Administracyi 
„Gazety N iedziel­

nej* Lwów.

ODPISUJCIE
DLSKA

M m  F. I. K m .  i H ó ta .S tiiM iy i:
Pończochy, Skarpetki, Ręku o czklf 
Z e firy , P óc ien ka  N ici, P-awelny, 

P r z ę d z  i t. p.

Sp zedait̂ iko rurfowna-

P I E
f i

r O L S K i
2  W ór pieśni i  piose nek używany?.: 

p rzez lud polski.

Broszura ta w objętości 40C s tr ... a, i.a 
wierająca 377 j.je;ni. Pieśń:: aaredewe. 
żołnierskie i wojenne, powitalne i pc. 
żeg-nalae, wygnańców i tuiacz; , we d  

ne, dumki i w :ele Innych.

C en a  z przesyłką pocztow ą 10 fik .

D o n a b yc ia  w  ftćm inistraic 
P r a w d y  to S ira k ow ia ..

Mimo, ż i  wskut k wojny towary znacznie po­
ci ro ały fir :

l«?nacy C yp res
I r a k ó w . S r e ^ s k a

owaiy
3117.
>o nadawy-

anst m

sp. ze ;£
•c:aja c izKich e nach. Mii o - 
w y  syst- ra  R osL  r f  P a te n t  
k tańciisziidein Mb :;40- en 
*am na Im m i.-a ie  ZLs. 28.. -
N ik ló w , tub s ta  . p łask " aeg - 
z p o rt  cy fe rbL  Mi:. 400 S ta ­
lo w y  d em sk i na r kc Mk. ;0, 

B u d z ik  p rze d w o jen n y  M , 40! ’ H a r m : _ e  
,io Mk. o c  — 400 — 00' i wyżej, ly a m c r it j  
do ;zkła po Mk. 25 i 350- M aszyn k i tla 
w ió ró w  po Mk. 250- — ,00' — i 3 -
tw y  pa Mk. 80- — 9j\ -  100 Wysy:k» za­

liczką poeztową.
Ce u;. h a  t r e w a s y  za  p r z j i i a .  t a i  • Mb.

'•Vv _-o

Bracie
&& -.i-i:. *Ui

W  każdej wsi, gdzie macie

i m . mmmmm.
Wsszc Kółk t rolnicze 

W e S Z c  ke sę Raifeisena powinniście mieć 
WćlSZći Asekuracyą a tą jeał

„WISŁA
fM.

i

L u ^ e t i c  l c % . Ł i 2 y s i v  c f e i j c n n c t  t i c z p i e c i c f i  * f  IWCWME
przez czas wojny w N O W Y h  S Ą C Z U  

W  miejscowościach, gdzie dotychczas jest na łc  członków „Vt>siy“ a niema agency niech*

i r w n i i  r  w lub piśmienny włohcianit- zgłosi sit, do dyre
kcyi „W IS Ł Y "  a otrzyma pouczenie i korzystny a uczciwy zarobek

w i s i

w

I
*

Odpowiedzialny redaktor: Karol Zwoliński. Wydawca. Katu! cśa Spółka W ydastfńsz^  
Drukarnia „Praw dy* ul. Sto larska6, pod zarządem Stegna Żbika.


